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chrztem  i E ucharystią. Przez sak ram enty  te zyskujem y w spólnotę z ukrzy­
żowanym i zm artw ychw stałym  P anem  (Rz 6 , 3—11; 1 Kor 10, 16—21).

W i 11 e m s om awia spotkanie człowieka z Jezusem  C hrystusem  w  E ucha­
ry stii spraw ow anej w  Kościele. P rzedstaw iając  Kościół jako w ydarzenie zbaw ­
cze podaje pogłębioną in te rp re tac ję  uchw ał II Soboru W atykańskiego do ty ­
czących pojm ow ania Kościoła.

KS. HENRYK BOGACKI SJ, WARSZAWA

GILBERT BOUWMAN, Das dritte  Evangelium . Einübung in die fo rm ge­
schichtliche M ethode, tłum . z holenderskiego Hugo Z u l a u f ,  D üsseldorf 1968, 
P atm os—Verlag, s. 184.

G. B o u w  m  a n, holenderski p rofesor egzegezy Nowego T estam entu  na 
katolickim  w ydziale teologicznym w  T ilburgu, koncen tru je swe badania n a u ­
kowe wokół literack iej spuścizny św. Ł u k a s z a .  W ostatn im  dziele do 
Ew angelii św. Ł u k a s z a  stosuje m etodę rozw oju form  literack ich  (form - 
geschichtliche M ethode). O piera się na w skazaniach in strukcji De historica  
Evangeliorum  verita te, w ydanej przez K om isję B iblijną w  r. 1964, k tó ra  po­
sługując się zw ykłym i w  tak iej spraw ie zastrzeżeniam i dozwala stosować tę 
m etodę „w celu pełniejszego zrozum ienia E w angelii,\

K siążka je st niezw ykle in te resu jąca  już jako konkretny  przykład  zasto­
sow ania Form geschichte  przez badacza katolickiego. Jeszcze bardziej zacieka­
wia zasadnicza teza au tora , że św. Ł u k a s z  około r. 63 napisał Dzieje A po­
stolskie, a pow stanie Ew angelii przypada na okres późniejszy, gdzieś na la ta  
80—90. Zdaniem  B o u w m a n a  św.  Ł u k a s z  podejm uje w  Ew angelii p ro ­
blem y charak terystyczne w łaśnie dla tego okresu, kiedy odwleka się nade jś­
cie paruzji, a chrześcijan in te resu je  kw estia ubóstw a, cierpienia i śm ierci, 
zjaw isk pseudocharyzm atycznych, nowego faryzaizm u itp. A utor po trafi 
przedstaw ić zagadnienia w  sposób żywy, sta le  akcentu jąc w nioski, jak ie  p ły ­
ną z Łukaszow ej Ew angelii dla życia Kościoła współczesnego.

In teresu jące  studium  B o u w m a n a  niew ątpliw ie wywoła dyskusje 
w śród biblistów , gdyż staw ia tezę odbiegającą od u ta rtych  poglądów i p ra g ­
nie rzucić nowe św iatło dla rozw iązania tzw. kw estii synoptycznej.

KS. HENRYK BOGACKI SJ, WARSZAWA

ALBERT STROBEL, Die W eisheit Israels, A schaffenburg 1967, P aul P attloch  
Verlag, s. 123.

Encyklopedyczne w ydaw nictw o Der Christ in der W elt m a na celu dać 
czytelnikom  pogląd na pozycję chrześcijaństw a w dzisiejszym świecie. W spół­
p racu ją  przy tym  w ydaw nictw ie au torzy  francuscy i niem ieccy pod k ie ru n ­
kiem  doradczym  Ja n a  H i r s c h m a n n a  S J. Tomik zaty tu łow any Die W eis­
heit Israels  je s t p iątym  z serii b ib lijnej i stanow i w prow adzenie do pięciu 
ksiąg sapiencjalnych Starego T estam entu  (Przysłów, Hioba, K oheleta, Syracha 
i Mądrości). W łaściwe omówienie zagadnień w łaściw ych każdej z nich po­
przedzone zostało ogólnymi w iadom ościam i o m ądrości i sapiencjalnej tw ó r­
czości heb ra jsk ie j. T y tu ł całego tom iku je st identyczny z ty tu łem  tego p ie rw ­
szego w prow adzającego rozdziału, ale w skazuje też na tem atyczne p o trak to ­
w anie w szystkich pięciu ksiąg w łaśnie pod kątem  rozw oju idei m ądrości 
w  nich zaw artej. Już  sam ty tu ł każdego rozdziału, począwszy od rozdz. III, 
podaje zasadniczy profil m ądrości w  om aw ianej w  danym  rozdziale księdze.
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I tak  księga P r z y s ł ó w  — to poszukiw anie szczęścia ludzkiego. M ądrość, 
o k tórej tu  mowa, jest w pierw szym  rzędzie sztuką urządzenia sobie szczęśli­
wego życia, zwłaszcza obracając się na dw orze królew skim . Księga H i o b a  — 
to obraz człowieka spraw iedliw ego, k tó ry  jest ciężko doświadczany i w  obro­
nie sw ej niewinności, przeciw ko powszechnie w yznaw anej teorii o szczęściu 
ziem skim  ludzi pobożnych i karan iu  przez Boga grzeszników, s ta je  do ty ta ­
nicznych zapasów z s^mym Bogiem. M yślą przew odnią a zarazem  sw oistym  
rodzajem  m ądrości księgi K o h e l e t a  jest w skazyw anie „złotego środka” 
w  używ aniu św iata wobec przekonania o p rzerr.ja lności i znikomości 
wszystkiego, co człowiek może zdobyć na ziemi przy niepewności losu po ­
śm iertnego. Jeśli ta  księga m a w ydźw ięk pesym istyczny, to przeciw nie dzie­
ło Ben Syracha zwane krótko księgą S y r a c h a  tchnie optym izm em , bo­
w iem  ukazuje przekonyw ająco, że człowiek, k tó ry  poszukuje szczęścia, zn a j­
dzie zaspokojenie w m ądrości izraelskiej, k tórej najwyższym  w yrazem  jest 
P raw o Mojżeszowe. W reszcie w  ksiądze M ą d r  oś c i idee sapiencjalne osią­
gają swój szczyt staro testam entow y w  stw ierdzeniu, że m ądrość prow adzi 
do wiecznego szczęścia. Nie rozw iązany w poprzednich księgach, aczkolwiek 
postaw iony w całej swej powadze problem  odpłaty i cierpienia sp raw ied li­
wych znajdu je tu o ty le  rozw iązanie, że w yrów nanie spraw iedliw ości p rzeno­
si się w  zaśw iaty, a cierpienie ukazane zostało jako próba w ybranych zapew ­
niająca obcowanie z Bogiem w  nieśm iertelności.

S tosow ana przez au to ra  m etoda ilustrow an ia zwięzłych i rzeczowych 
wywodów przytaczanym i w  pełnym  brzm ieniu  tekstam i (tłum aczenie niem iec­
kie V. H a m p a  i M.  S t e n z e l a  z Das A lte  T estam ent, P au l Pattloch  
Verlag, A schaffenburg dokonane z tekstów  hebra jsk ich  i greckich) tra fn ie  
dobranym i i k ró tk im i bardzo u ła tw ia lek tu rę  dziełka, ożywia wywód teo re ­
tyczny i spraw ia, że książka p rzesta je  być suchym  i nudnym  podręcznikiem  
in trodukcji b ib lijnej, jakich  jest w iele, a sta je  się n iem al dziełem literack im . 
W Die W eisheit Israels znajdziem y w szystko, co stanow i zazwyczaj p rzed ­
miot w prow adzenia szczegółowego do ksiąg bib lijnych, a więc wiadom ości 
o autorze, celu, okolicznościach napisania i form ie księgi, o jej treści i w k ła ­
dzie doktrynalnym  w  teologię b ib lijną, oraz w yjaśnienie trudniejszych p ro ­
blem ów w niej poruszanych, ale to w szystko podane jest jakby mim ochodem 
w trakc ie  ob jaśniania treści czy w skazyw ania na isto tne problem v sap ien ­
cjalne. Także i w  om aw ianiu treści ksiąg au to r nie trzym a się sztyw nych 
schem atów  i gotów jest odstąpić od kolejności rozdziałów  księgi, by u w y ­
datn ić lepiej rozwój pojęcia m ądrości i specyficzny jej ch a rak te r w  te j czy 
innej z ksiąg. N ie tra k tu je  ich też osobno, ale jako różne s tad ia  czy e tapy  
w  ciągłym  rozw oju objaw ienia sapiencjalnego przyporządkow anego z kolei 
progresyw nem u odsłanianiu zbawczego p lanu  Bożego. N aw iązuje więc często 
do rozw iązań w  innych księgach już om awianych, porów nuje je m iędzy sobą, 
by czytelnik łatw o zorientow ał się, na jak im  etap ie  rozw oju objaw ienia na 
tem at m ądrości m a umieścić ideę ak tualn ie  om awianego hagiografa. Nie 
należy szukać u au to ra  nowych odkrywczych rzeczy, bow iem  z samego celu 
w ydaw nictw a w ynika, że to jest synteza aktualnego stanu  wiedzy. Ten cel 
książka tu  om aw iana spełnia w  wyznaczonym  sobie zakresie. Ażeby czytelnik 
m ógł pogłębić o trzym ane w iadom ości w  osobistym  studium , na końcu 
poszczególnych paragrafów  podaw ana je st lite ra tu ra  zagadnienia, uw zględ­
nia jąca k ilka nowszych pozycji w  języku niem ieckim , francusk im  i ang iel­
skim. Ponadto  na końcu dziełka umieszczono lite ra tu rę  do każdego z rozdzia­
łów doprow adzoną do 1967 r. w łącznie. Ze starszych  pub likacji (naw et 
z 1912 r.) w zm iankow ane są te, k tóre w ciąż zachow ują sw oją w artość. Je s t 
ich niewiele (m aksim um  11  do pierw szego rozdziału, poza tym  przeciętn ie 
około sześciu), ale s ta ran n ie  dobrane. Pożyteczny jest też w ykaz m iejsc 
P ism a św. cytow anych lub  tylko w spom inanych, oraz indeks w zm iankow a­
nych autorów  i innych osób.
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Tego rodzaju  seria  w prow adzeń do ksiąg  św iętych, jak  om aw iana tu  
pozycja z serii Der Christ in  der W elt, obliczona na podnoszenie znajom ości 
P ism a św. u przeciętn ie in te ligen tnych  czytelników  przydałaby  się bardzo 
w  języku polskim , choćby na razie w  form ie tłum aczenia z języków  obcych, 
dopóki nie w ypracu je się czegoś w  tym  sty lu  oryginalnego po polsku.

O. J . W. ROSŁON OFMConv., WARSZAWA

WALTER KASPER, Die M ethoden der D ogm atik. E inheit und V ie lhe it , 
M ünchen 1967, Kösel Verlag, s. 87.

W śród py tań  postaw ionych przez V aticanum  II jedno z p ierw szych jest 
py tan ie  o w łaściw ą m etodę teologiczną. Nie zostało ono w praw dzie sfo rm u­
łow ane w yraźnie, ale było ściśle zw iązane z całym  nastaw ieniem  soboru, 
k tó ry  m im o swego pastoralnego ch a rak te ru , a może w łaśnie na skutek  niego, 
przyniósł głębokie odnowienie nauk i kato lickiej. Małą książeczkę K a s p e r  a, 
k tó ra  je s t tylko poszerzonym  refera tem , należy rozum ieć jako przyczynek 
do tego doktrynalnego odnowienia.

W szelka reform a rozpoczyna się od k ry tyk i stanu dotychczasowego. A utor 
też w  sposób um iarkow any i rzeczow y przeprow adza k ry tykę  m etody, jaka 
rozw inęła się w  teologii kato lickiej w  ciągu ostatnich dw ustu  la t. Za jej 
zasadniczy b łąd  uw aża rozdział m iędzy aspektem  racjonalnym  a historycznym  
te j m etody, co w  konsekw encji dało podział na teologię spekulatyw ną i pozy­
tyw ną. S pekulacja teologiczna nie m ia ła  należytego oparcia w  źródłach, 
a św iadectw a historyczne były  jednostronnie w ykorzystyw ane dla udow ad­
n ian ia z góry pow ziętych tez.

Sobór w prow adził tu  radykalną zm ianę perspektyw . U w ydatnił pojęcie 
Kościoła pielgrzym ującego i służącego św iatu, k tóre rzu tu je  na funkcję 
teologii m ającej uczestniczyć w  m isyjnym  zadaniu Kościoła. Teologia dogm a­
tyczna zna jdu je  się zatem  m iędzy dwom a biegunam i: jej punk tem  w yjścia 
jest słowo Boże dokładnie zbadane przy  pomocy m etod egzegetycznych; jej 
celem: by słowo było zrozum iałe, możliwe do zrealizow ania i skuteczne 
w  dzisiejszych czasach. Dlatego też teologia dogm atyczna, w przeciw ieństw ie 
do egzegezy, pow inna badać słowo Boże pod kątem  w idzenia py tań , k tóre 
staw ia dzisiejsza rzeczywistość. O kreślenia U rzędu Nauczycielskiego nie są 
w ięc punk tem  w yjścia dla analizy dogm atycznej, ale w ynikiem  realizacji 
zadań teologii w  różnych historycznych okresach, w których były potrzebne 
tak ie  czy inne określenia dogm atyczne. A utor szczegółowo w yjaśnia, że nie 
oznacza to relatyw izm u dogmatycznego.

Na tym  tle  K a s p e r  s ta ra  się bliżej rozw inąć funkcję historyczną 
i spekulatyw ną teologii. P ierw sza z nich polega na analizie całego bogactw a 
św iadectw  historycznych bez uprzedzeń, nie pom ijając duchowej sytuacji, 
w  której były w ypow iedziane, uw zględniając rozwój prob lem atyki. Tego 
rodzaju  podejście posłuży nie tylko do w yodrębnienia zaw artości w iary  jako 
fides quae cred itur , ale do pogłębienia jej zrozum ienia czyli in te llectus fidei. 
S trona spekulatyw ną teologii natom iast pow inna bardziej uw zględniać fak t, 
że m etafizyka nie może być całkiem  ahistoryczna. Je j zadaniem  jest in tegracja 
poszczególnych p raw d  w iary  w  jedno eschatologiczne m isterium  C hrystusa 
realizu jące się historycznie. F ak ty  h isto rii zbaw ienia, jak  na przykład  krzyż 
C hrystusow y, w inna teologia przedstaw iać jako konkretną realizację tych 
zapowiedzi i nadziei, k tó re  charak teryzu ją  każdą historię.

W swoich końcowych w nioskach au to r w ykazuje fałszywość podziału 
na teologię spekulatyw ną i pozytyw ną. M yślenie historyczne w  teologii m usi 
być teologicznie inspirow ane, m yślenie spekulatyw ne m usi być rozum iane jako 
historyczne i konkretne.


